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R E K L A M A

      Wąbrzeźno 

Inwestor poszukiwany
Więcej mieszkań komunalnych w Wąbrzeźnie? Jest na to 
szansa. Miasto będzie szukało inwestora, który wybuduje 
30-rodzinny budynek.

      Wąbrzeźno

Czerpią radość z pracy
Zakład Aktywności Zawodowej w Wąbrzeźnie poszerzył swoją ofertę o punkt usług kra-
wieckich. Dzięki temu trzy osoby niepełnosprawne znalazły zatrudnienie. 

W poprzedni poniedzia-
łek w ratuszu burmistrz Leszek 
Kawski i urzędnicy spotkali się 
z doradcą projektu zakładającego 
budowę wielorodzinnego budyn-
ku mieszkalnego w ramach part-
nerstwa publiczno-prywatnego. 
Darmowe, kompleksowe wsparcie 
doradcze: prawne, ekonomiczne 
i techniczne na etapie przygoto-
wania przedsięwzięcia oraz wybo-
ru partnera prywatnego Wąbrzeź-
no wygrało w konkursie Polskiej 
Agencji Rozwoju Przedsiębior-

czości. Doradcą jest konsorcjum 
Collect Consulting S.A. z Katowic 
i kancelaria Wardyński i Wspólni-
cy sp. k. z Warszawy. 

– Jak wynika z harmono-
gramu, doradcy do 16 sierpnia 
opracują i przedstawią raport 
metodologiczny projektu. Po jego 
wery�kacji do końca sierpnia po-
winien być już znany plan szcze-
gółowych zadań – informuje Edyta 
Brzoskowska, kierownik wydziału 
rozwoju miasta. 

dokończenie na str. 6

Główną formą działalności 
ZAZ-u jest kręgielnia, z której 
chętnie korzystają mieszkańcy Wą-
brzeźna i ościennych powiatów. 
Oprócz tego zakład oferuje rów-
nież bilard, siłownię, zajęcia �tness, 
squasha. Klientów obsługują osoby 
niepełnosprawne. Do czasu wpro-
wadzenia nowej oferty, pracowni-
ków z orzeczeniami o stopniu nie-
pełnosprawności było 25. Oprócz 
tego w ZAZ pracuje 4 instruktorów, 
rehabilitant, 2 osoby w administra-
cji i pielęgniarka.  

Punkt usług krawieckich nie 
tylko dobrze wpasowuje się w po-
trzeby lokalnego rynku, ale również 
stwarza możliwość tym podopiecz-
nym ZAZ, którzy będą chcieli pod-
nieść swoje kwali�kacje – nauczyć 
się krawiectwa. Na utworzenie no-
wych miejsc pracy Zakład Aktyw-
ności Zawodowej otrzymał zgodę 
z Urzędu Marszałkowskiego, który 
zwiększył pulę środków z Państwo-
wego Funduszu Rehabilitacji Osób 
Niepełnosprawnych. Za te dodat-
kowe pieniądze zostały zakupione 
dwie maszyny do szycia, nici, noży-
ce krawieckie itp. oraz zatrudnione 
na pół etatu dwie krawcowe oraz 
jeden pomocnik. Od początku ist-
nienia punktu krawcowe mają ręce 
pełne roboty. 

– Teraz jest sezon na podszy-
wanie krótkich spodni. Duże za-
interesowanie jest także obszywa-
niem �ran i wszywaniem zamków 
– mówi Sławomira Kosecka. 

– Popularność sklepów z ubra-
niami z drugiej ręki sprawia, że jest 
sporo klientów, którzy chcą zrobić 
przeróbki – dodaje Hanna Pijar.

Panie z punktu potra�ą też 
uszyć spódnicę i spodnie. Ceny 
usług zaczynają się już od 1 zł.

– Cieszę się z tej pracy. Nie 
siedzę w domu i nie czekam na 
gwiazdkę z nieba. Jestem między 
ludźmi – mówi pani Sławomira. – 
Ludziom z grupą inwalidzką trud-
no jest znaleźć pracę. Pracodawcy 
boją się takie osoby zatrudniać. 

Pani Hanna z powodu choroby 
nie mogła pracować przez kilka lat. 
Teraz z radością wykonuje swoje 
obowiązki. – Jestem w swoim ży-
wiole. Ta praca daję mi energię – 
mówi z entuzjazmem. 

Punkt działa przy ulicy Spor-

towej 10 (budynek z salą do gry 
w squasha). Czynny jest od ponie-
działku do piątku, w godz. od 10.00 
do 16.00.

ZAZ w Wąbrzeźnie został po-
wołany w 2007 roku przez Wąbrze-
skie Stowarzyszenie Pomocy Dzie-
ciom Specjalnej Troski, którego 
prezesem jest Marta Kowaliszyn. 
Działalność Zakładów Aktywno-
ści Zawodowej jest możliwa dzięki 
środkom z Państwowego Funduszu 
Rehabilitacji Osób Niepełnospraw-
nych, którymi dysponuje Urząd 
Marszałkowski. 

Tekst i fot.

  Paulina Grochowalska

Od początku istnienia punktu krawcowe mają ręce pełne roboty
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      Wąbrzeźno

Rekolekcje w drodze
Sierpień to czas pielgrzymek do sanktuarium na Jasnej Górze. Swoje intencje i modlitwy 
zanieśli tam też mieszkańcy naszego miasta.

R E K L A M A

R E K L A M A

      Wąbrzeźno

Ścieżka rowerowa 
w obiektywie aparatu
Trwa konkurs fotograficzny, którego tematem jest budowa 
ścieżek rowerowych w Wąbrzeźnie. Został już niecały mie-
siąc na wykonanie zdjęcia wartego nagrody głównej – ro-
weru.

Młodzi, starzy, amatorzy i za-
wodowcy – w konkursie „Buduje-
my ścieżkę rowerową” może wziąć 
udział każdy. Wystarczy na  foto-
gra�ach w ciekawy sposób przed-
stawić miejsca, gdzie budowane 
są ścieżki rowerowe w Wąbrzeź-
nie (ul. Strażacka, Chełmińska, 
Wronia, Żurawia, Grudziądzka, 
Kasztanowa, Łabędzia, Wzgórze 
Zamkowe).

Każdy uczestnik może złożyć 
maksymalnie pięć fotogra�i w for-
macie A4.  Autor najciekawszego 
ujęcia otrzyma nagrodę główną 
– rower. Ponadto osoby, których 

zdjęcia będą wyróżnione, otrzy-
mają nagrody rzeczowe.

Szczegółowe zasady udziału 
w konkursie określone są w re-
gulaminie, który znaleźć można 
na stronie Urzędu Miasta w Wą-
brzeźnie: www.wabrzezno.com.  
Informacje i kontakt z organizato-
rem: tel. 56 688 45 05, e-mail: za-
krzewska@wabrzezno.com. Zdję-
cia powinny być dostarczone do 
Wydziału Rozwoju Urzędu Miasta 
najpóźniej do 4 września.

Organizatorem konkursu jest 
burmistrz Wąbrzeźna.

(pg), fot. archiwum

W naszym mieście powstają nowe ścieżki rowerowe, a celem konkursu jest 
promocja tych miejsc

Grupę zieloną, pod przewod-
nictwem ks. Łukasza Meszyńskie-
go, tworzą mieszkańcy Radzynia 
Chełmińskiego, Jarantowic, Gołę-
biowa, Czeczewa, Kitnowa, a na-
wet Łodzi. 2 sierpnia dołączyli 
do nich wąbrzeźnianie. Wszyscy 
w doskonałych humorach. Z chę-
cią rozmawiali o swojej wędrów-
ce.

– Każdy idzie na pielgrzymkę 
z intencjami, które nosi w sercu. 
Ludzie są wspaniali, przyjaźnie 
nastawieni, wspieramy się na du-
chu – mówi Marta Marchlewska, 
która na Jasną Górę wyruszyła po 
raz dziewiąty.

– Idę trzeci raz. Piękne w piel-
grzymkach jest poczucie wspólno-
ty, modlimy się razem i wspólnie 
to przeżywamy – dodaje Aleksan-
dra Oskwarek.

Pierwszy raz w drogę wy-
brała się mieszkanka Radzynia 
Chełmińskiego Anna Kupiec z 14-
letnią córką Sarą. Decyzję o tym 
podjęła rok temu.

– To rekolekcje w drodze, czas 
przemyśleń. Modlimy się w inten-
cjach mieszkańców para�i, swoich 
rodzin i własnych – opowiada pani 
Ania. – Spakowałam modlitewnik, 
książeczkę, różaniec, przybory 
osobiste, ubranie na każdy dzień, 

pięć bar butów, na różne warunki 
pogodowe i dużo wody.

O jedzenie pielgrzymi mar-
twić się nie muszą – na trasie gosz-
czą ich obcy ludzie – za co wszyscy 
pątnicy są bardzo wdzięczni.

Mieszkańcy para�i radzyń-
skiej mówią, że idą z rewizytą. 
Dwa miesiące temu przeżyli na-
wiedzie obrazu Matki Bożej Czę-
stochowskiej i teraz chcą ją od-
wiedzić. W Toruniu pielgrzymi 
dołączą do grupy i dotrą na Jasną 
Górę 12 sierpnia.

Tekst i fot. 

Paulina Grochowalska

Mieszkanka Radzynia Chełmińskiego 
Anna Kupiec i jej 14-letnia córka 

Sara po raz pierwszy wybrały się na 
pielgrzymkę

Grupę zieloną, pod przewodnictwem ks. Łukasza Meszyńskiego tworzą mieszkań-
cy Radzynia Chełmińskiego, Jarantowic, Gołębiowa, Czeczewa, Kitnowa, a nawet 

Łodzi

Według Aleksandry Oskwarek w piel-
grzymowaniu piękne jest poczucie 

wspólnotySwoje intencje i modlitwy na Jasną Górę zanieśli również wąbrzeźnianie
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Kryzys finansowy skłonił wiele samorządów do zaciśnięcia pasa i cięcia wydatków na ad-
ministrację publiczną. Którym gminom w naszym powiecie udało się zaoszczędzić, a któ-
re powinny się poprawić?

       Powiat

Na czym oszczędzają urzędy?
      Wąbrzeźno

Oddali hołd bohaterom
Przedstawiciele władz powiatu i miasta złożyli kwiaty przy 
obelisku upamiętniającym żołnierzy Armii Krajowej oraz 
przy pomniku Żołnierza Polskiego. W ten sposób uczcili 
69. rocznicę wybuchu Powstania Warszawskiego.

1 sierpnia w całej Polsce od-
bywały się uroczystości upamięt-
niające to ważne w dziejach nasze-
go narodu wydarzenie, jakim było 
Powstanie Warszawskie. Hołd po-
wstańcom oddali również przed-
stawiciele władz naszego miasta 
i powiatu. Złożyli kwiaty przy 
obelisku znajdującym się przy uli-
cy Górnej, upamiętniającym kpt. 
Jadwigę Łojewską-Stempniewicz 
i por. Zygmunta Koźlikowskiego 
oraz innych żołnierzy AK. Potem 
udali się na rynek, gdzie odda-
li hołd bojownikom o wolność, 

o których przypomina pomnik 
Żołnierza Polskiego.  

We wtorek, 1 sierpnia 1944, 
o godzinie 17.00 rozpoczął się 
szturm oddziałów AK na obiekty 
zajęte przez Niemców. Dla upa-
miętnienia tej chwili o godzinie 
„W” włączone zostały w Wąbrzeź-
nie syreny alarmowe. Dla miesz-
kańców Wąbrzeźna był to sygnał, 
by zatrzymać się i minutą ciszy 
uczcić pamięć bohaterów powsta-
nia.

Tekst i fot. 

Paulina Grochowalska

Spoczął pod gruzami Warszawy

Leszek Działowski – herbu Prawdzic, pochodził się z Działowa w gminie 
Płużnica. Urodził się 14 sierpnia 1914 r., z wykształcenia był inżynierem agrono-
mem. W czasie kampanii wrześniowej był dowódcą II plutonu w 3. szwadronie 7. 
pułku ułanów. W latach 1939-45, jako podporucznik rezerwy kawalerii, walczył 
w VII zgrupowaniu Ruczaj i w 3. szwadronie Nowina. Był dowódcą 1109 plutonu 
1. dywizjonu 7. Pułku Ułanów Lubelskich Jeleń. Jego pseudonimy to Prawdzic 
i Waligóra. Zginął 1 sierpnia 1944 r. podczas ataku na siedzibę Gestapo przy Alei 
Szucha o godzinie „W”. Został odznaczony po śmierci Orderem Virtuti Militari. 
Upamiętnia go tablica na grobowcu rodziny Działowskich w Sarnowie. Jego ciało 
spoczęło pod gruzami Warszawy.

Źródło: „Lista strat ziemiaństwa polskiego 1939-56”, Warszawa 1995, oprac. 
K. Jasiewicz

fot. Paweł Becker

Wicestarosta Bożena Szpryniecka składa kwiaty przy upamiętniającym kpt. Jadwi-
gę Łojewską-Stempniewicz i por. Zygmunta Koźlikowskiego

Czasopismo „Wspólnota”, zaj-
mujące się tematyką samorządo-
wą, przygotowało 

ranking gmin pod względem 
kwot, które przeznaczają na ad-
ministrację. Pod uwagę zostały 
wzięte wszystkie wydatki bieżące 
w dziale klasy�kacji budżetowej 
„administracja publiczna” (z wy-
jątkiem wydatków na remonty 
bieżące), czyli m. in. wynagro-
dzenia, składki na ubezpieczenia 
społeczne i Fundusz Pracy, zakup 
energii, zakup materiałów i wypo-
sażenia biurowego, dostawę czaso-
pism. Podzielono je przez liczbę 
mieszkańców. Najdroższą gminą 
w kategorii do 5 tys. mieszkańców 
okazała się gmina Powidz (woj. 
wielkopolskie). Tam na na urząd 
i urzędników wydano w ubiegłym 
roku się aż 1102,97 zł w przeli-
czeniu na jednego mieszkańca. 
Najbardziej oszczędna okazała się 
w tej kategorii gmina Radziłów 
(woj. podlaskie) – 237,79 zł.

Jeśli chodzi o gminy naszego 
powiatu, to od 2011 r. mniej na ad-
ministrację przeznacza się w naj-
większej gminie, czyli Wąbrzeźno 
(ponad 8 tys. mieszkańców) – 
w rankingu z miejsca 241 skoczyła 
na 238, wydając w zeszłym roku 
291,39 zł per capita. W 2012 r. wy-
datki wzrosły natomiast w gminie 
Książki i wyniosły 455,75 zł na 1 
mieszkańca, w Dębowej Łące –  
498,70 zł i w Płużnicy – 403,42 zł. 

– Znaczących oszczędności 
w urzędzie gminy dokonałem 
w 2011 r., czyli w pierwszym roku 
po wyborach. Zlikwidowanych 
zostało wtedy 6 stanowisk pracy, 
uporządkowano i obniżono opłaty 
za telefony stacjonarne i komórko-
we oraz dokonano racjonalizacji 
innych wydatków. W efekcie tych

działań koszty funkcjonowa-
nia administracji w 2011 r. były 

niższe o ponad 172 tys. zł w po-
równaniu z rokiem 2010. W ran-
kingu „Wspólnoty” awansowali-
śmy o 163 miejsca (z 412. na 249.). 
W 2012 r. wydatki w dziale admi-
nistracja publiczna wyniosły pra-
wie 2 mln zł. Mimo in�acji, były 
niższe niż w 2010 r. Wzrost w sto-
sunku do 2011 r. wynikał głównie 
ze zwiększenia zatrudnienia. Nowe 
stanowiska to m. in. kierownik Re-
feratu Gospodarki Przestrzennej 
i Inwestycji oraz stanowisko do 
spraw pozyskiwania funduszy ze-
wnętrznych. Wprowadzone zmia-
ny organizacyjne zaowocowały 
jednak dużym wzrostem realizo-
wanych inwestycji oraz pozyski-
wanych dotacji – opowiada Marcin 
Skonieczka, wójt gminy Płużnica. 
– W urzędzie gminy nieustannie 
szukamy oszczędności. Przygoto-
wujemy wdrożenie nowego syste-
mu wydruku, pozyskujemy środki 
zewnętrzne na wydatki bieżące, 
np. kampanię informacyjną „Eko 
rewolucja w gminie Płużnica”, na 
współpracę z Niemcami, jarmarki, 
itp. oraz korzystamy ze wsparcia 
urzędu pracy (staże zawodowe, 
prace interwencyjne). Wspólnie 
z częścią gmin powiatu wąbrze-
skiego i grudziądzkiego organi-
zujemy także przetargi na zakup 
energii.

W Wąbrzeźnie w 2012 r. 
w stosunku do roku poprzedniego 
wydatki na administrację spadły. 
Samorząd wydał, w przeliczeniu 
na jednego mieszkańca, 294,15 zł 
i awansował w rankingu z miejsca 
65. na 58. Należy jednak pamię-
tać, że jest to 14-tysięczne miasto 
i wynik ten można porównywać 
tylko z innymi miastami podobnej 
wielkości. W kategorii miasta po-
wiatowe do 20 tys. mieszkańców 
najdroższym miastem okazało się 
Czarnków (woj. wielkopolskie), 

które liczy ok. 12 tys. mieszkań-
ców. W 2012 r. na administrację 
wydano tam 419,12 zł. Najmniej 
na utrzymanie urzędu i urzędni-
ków przeznaczyło Złotów (woj. 
wielkopolskie), mające 18 tys. 
mieszkańców. Tylko 158,80 zł. Na 
pierwszym miejscu utrzymuje się 
od 2003 r. 

Na czym udało się zaoszczę-
dzić w wąbrzeskim ratuszu? Zapy-
taliśmy zastępcę burmistrza Woj-
ciecha Berezę. 

– Zaoszczędziliśmy zmniej-
szając zatrudnienie w urzędzie. 
Pod koniec 2010 r. pracowały 73 
osoby, teraz 64. Kilka przeszło na 
emerytury. W 2011 r. odprawy 
emerytalne miały wpływ na to, 
że wynik w rankingu był gorszy. 
Osoby, które obecnie zajmują te 
stanowiska, w związku z tym, że 
mają mniejszy staż pracy, mniej 
zarabiają. Dwa wydziały zostały 
połączone w jeden, więc jest mniej 
o jednego kierownika i zastępcę. 
Nie zatrudniliśmy nowego pra-
cownika do prowadzenia gospo-
darki śmieciowej. Przydzielono te 
obowiązki urzędnikom z innych 
działów – mówi Bereza. – Ter-
momodernizacja ratusza obniżyła 
koszty zużycia prądu i gazu. Wszę-
dzie zamontowaliśmy oświetlenie 
energooszczędne. Wynegocjowali-
śmy lepsze ceny za energię, telefo-
ny i internet.  Przeprowadziliśmy 
modernizację sieci komputerowej 
i przeszliśmy na terminale. Sta-
ramy się ograniczać drukowanie 
dokumentów i korzystać z pocz-
ty elektronicznej. Zaoszczędzili-
śmy też, rezygnując z prenumerat 
wielu egzemplarzy tego samego 
czasopisma, okroiliśmy też tytuły. 
Prenumerujemy gazety w formie 
elektronicznej. Wynegocjowane 
zostały lepsze warunki obsługi 
bankowej. 

Aby zilustrować oszczędności, 
o których mówi zastępca burmi-
strza podajemy kilka liczb: z tytułu 
wynagrodzeń pracowników urzę-
du udało się zaoszczędzić rocznie 
530 tys. zł, dzięki temu, że miasto 
jest obsługiwane przez bank bez 
prowizji i kosztów –  49 tys. zł, na 
prasie – 14 tys. zł. 

Samego rankingu nie należy 
traktować jako dowodu na to, że 
niektóre urzędy „szastają” pie-
niędzmi podatników. Większe wy-
datki mogą skutkować lepszym, 
sprawniejszym funkcjonowaniem 
urzędu. 

Pozycja w rankingu może na-
tomiast skłonić samorządowców 
do przeanalizowania kosztów ad-
ministracji i zastanowienia się, na 
czym jeszcze można zaoszczędzić.  

Tekst i fot. 

Paulina Grochowalska

W urzędzie gminy nieustannie szukamy oszczędności – zapewnia wójt gminy 
Płużnica Marcin Skonieczka
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Uczą mądrze 
pomagać innym
Policealna Szkoła dla Dorosłych „Akademia Wiedzy”, któ-
ra kształci w zawodzie opiekun w domu pomocy społecznej, 
wypuściła pierwszych absolwentów. Obecnie trwa rekruta-
cja nowych słuchaczy. Nauka w placówce jest bezpłatna.

W czerwcu mury szkoły opu-
ściło 17 absolwentów. Otrzymali 
świadectwa ukończenia szkoły 
policealnej i podeszli do egza-
minu zawodowego, składającego 
się z części pisemnej, dotyczącej 
przedmiotów zawodowych i pod-
staw przedsiębiorczości, i z części 
praktycznej, która polegała na 
opisaniu procedur i zaplanowaniu 
działań opiekuńczych dla konkret-
nego przypadku. Jak poszło na eg-
zaminie pierwszym absolwentom 
szkoły, okaże się 31 sierpnia.

– Trzy osoby w trakcie nauki 
w szkole otrzymały propozycje 
pracy w Domu Pomocy Społecznej 
i świetnie sobie radzą. Trzy inne, 
które pracowały już w DPS, uzu-
pełniły u nas swoje wykształcenie, 
a dwie kolejne, które uzupełniają 
kwali�kacje, zaczną od września 
trzeci semestr – informuje Lucyna 
Dorau-Szrubka, sekretarz szkoły.

Edukację w „Akademii Wie-
dzy” kontynuują 24 osoby.

Placówka posiada uprawnie-
nia szkoły publicznej. Bezpłat-
na nauka na kierunku opiekun 
w domu pomocy społecznej trwa 
dwa lata, a zajęcia (teoretyczne 
i praktyczne) odbywają się w sys-
temie zaocznym, co dwa tygodnie 
(sobota-niedziela) od godz. 9.00 
do 17.00. Słuchacze mają prakty-
ki w DPS w Wąbrzeźnie, w ciągu 
dwóch lat edukacji dwa razy po 
cztery tygodnie. Można je również 
odpracować w innych instytu-
cjach o charakterze opiekuńczym. 
Osoby uczące się w „Akademii 
Wiedzy” mają możliwość odbycia 
praktyk w Niemczech.

Placówka współpracuje ze 
Starostwem Powiatowym, Do-
mem Pomocy Społecznej, z Cen-
trum Animacji Lokalnej przy Kole 
Powiatowym Polskiego Związku 
Niewidomych, z Poradnią Psy-
chologiczno-Pedagogiczną w Wą-
brzeźnie.

– Szkoła kształci w zawo-
dzie z perspektywami. Kadra jest 
bardzo fachowa i doświadczona. 
Panuje u nas rodzinna atmosfera 
– mówi Mieczysław Mazur, zało-
życiel szkoły.

Pan Mieczysław postanowił 
uruchomić „Akademię wiedzy” 
w Wąbrzeźnie, bo tutaj się urodził 
i -   jak wspomina -  w dzieciń-
stwie zazdrościł kolegom, którzy 
chodzili do nowo wybudowanej 
Szkoły Podstawowej nr 3. To wła-
śnie w gościnnych progach „Trój-

ki” szkoła ma swoją siedzibę.   
Bardzo zadowolona z edu-

kacji w „Akademii Wiedzy” jest 
słuchaczka drugiego roku – Miro-
sława Banaś.

– Uczę się zawodu opiekun 
domu pomocy społecznej o spe-
cjalności rehabilitacja. Zdoby-
wam wiedzę, nowe doświadczenia 
–  opowiada pani Mirka. – Ważną 
rolę odgrywają zajęcia praktyczne, 
po podczas nich uczymy się, jak 
radzić sobie w różnych sytuacjach. 
Wysoko oceniam jakość kształce-
nia w tej placówce. Przygotowuje 
nas do trudnego zawodu. Musimy 
zdobyć wiedzę, by móc mądrze 
pomagać innym. 

Od września, aby jeszcze bar-
dziej usprawnić kontakt ze słu-
chaczami, dyrektorem „Akademii 
Wiedzy” będzie osoba z Wąbrzeź-
na – doświadczony pedagog Alek-
sandra Goldyszewicz.

Aby rozpocząć naukę w szkole, 
wystarczy mieć średnie wykształ-
cenie. Matura nie jest wymagana.

Osoby, które chciałyby uczyć 
się w „Akademii Wiedzy” powin-
ny złożyć w sekretariacie świadec-
two ukończenia szkoły średniej, 
zaświadczenie lekarskie o braku 
przeciwwskazań do podjęcia na-
uki w zawodzie opiekun w domu 
pomocy społecznej oraz dwa zdję-
cia legitymacyjne.

Szkoła prowadzi też rekruta-
cję online na stronie internetowej: 
www.akademiawiedzy.net.pl.

Więcej informacji można 
otrzymać pod numerami tel. 663 
860 005, 669 181 340, e-mail: wie-
dza3@op.pl. Sekretariat czynny 
jest w środy od 11.00 do 15.00 w 
Szkole Podstawowej nr 3, ul. Ty-
siąclecia 1 w Wąbrzeźnie.

Szkoła prowadzi również na-
bór na kierunek kelner, kucharz 
oraz organizuje kursy i szkolenia 
np. języka migowego.

Paulina Grochowalska, 

fot. (pg), nadesłane

Mirosława Banaś jest bardzo zadowolona z nauki w „Akade-
mii Wiedzy” W czerwcu mury szkoły opuściło 17  absolwentów

Mieczysław Mazur, założyciel szkoły i Lucyna Dorau-Szrubka, 
sekretarz szkoły

R E K L A M A
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POWRÓT

W WIELKIM STYLU

Opiekunowie wąbrzeskich harcerzy i zuchów zabrali swoich 
podopiecznych w Góry Świętokrzyskie. Tam wchodzili na 
szczyty górskie, zwiedzali muzea i zdobywali sprawności.

      Wąbrzeźno

Harcerze na szlaku

Na obóz harcerski „Jędrusie 
AK” i kolonię zuchową „Na szla-
ku Orląt AK” pojechało 16 zu-
chów i 24 harcerzy z wąbrzeskich 
szkół podstawowych oraz gimna-
zjum. Celem tegorocznej wyprawy 
w Góry Świętokrzyskie i na Kie-
lecczyznę było m.in. zapoznanie 
dzieci i młodzieży z historią i kul-
turą tego regionu, nauczenie ich 
samodzielności, zaradności oraz 
współpracy w grupie.

Wędrując po Górach Święto-
krzyskich harcerze i zuchy zdobyli 
ich najwyższy szczyt – Łysicę oraz 
Łysą Górę, dotarli także  do Świę-
tej Katarzyny i Nowej Słupi. Zwie-
dzili Muzeum im. Orła Białego 
w Skarżysku-Kamiennej oraz Mu-
zeum Pamięci Narodowej w Kiel-
cach, gdzie zapoznali się z historią 
działań Armii Krajowej. W pro-
gramie turystycznych wędrówek 
znalazł się również czas na odwie-
dzenie miejsc pamięci narodowej 
w województwie świętokrzyskim. 
Imponującą kolekcję zabawek 
historycznych i współczesnych 
z całego świata uczestnicy wyjaz-

du obejrzeli w Muzeum Zabawek 
i Zabawy. W Jaskini Raj podziwiali 
unikalne stalaktyty i stalagmity.

Organizatorzy wypoczynku 
zadbali o to, by jego uczestnicy 
mieli na obozie możliwość zdo-
bycia sprawności harcerskich 
i zuchowych np.: gońca/łącznika, 
młodego obywatela/obywatela, 
żołnierza, białego orła i łazika. 
Zorganizowano gry i zabawy te-
renowe oraz olimpiadę sportową. 
Nie mogło oczywiście zabraknąć 
obozowych spotkań przy ognisku, 
podczas których śpiewano znane 
piosenki harcerskie.

Wyjazd był możliwy dzię-
ki wsparciu �nansowemu, jakie 
z budżetu naszego miasta tra�a 
do organizacji pozarządowych. 
Do�nansowanie otrzymał Zwią-
zek Harcerstwa Polskiego Hu�ec 
Toruń.

Opiekunami i organizatorami 
letniego wypoczynku wąbrzeskich 
zuchów i harcerzy byli: Jolanta 
i Zdzisław Grabowscy, Ewa Mar-
kiewicz i Marta Rynecka.

oprac. (pg), fot. nadesłane

Jedną z głównych atrakcji pobytu w Górach Świętokrzyskich było zwiedzanie 
Jaskini Raj

Zuchy w Muzeum im. Orła Białego w Skarżysku-Kamiennej

       Kulinaria

Dary natury zamknięte w słoikach
Kompoty i sałatki w słoikach można znaleźć na pólkach sklepowych, ale nigdy nie dorów-
nają one domowym, naturalnym przetworom. Odwiedziliśmy Marię Zalewską z Łabędzia, 
która jest miłośniczką zaprawiania warzyw i owoców na zimę.

Maria Zalewska jest przewod-
niczącą Kołu Gospodyń Wiejskich 
w Łabędziu oraz sołtysem.   Prze-
twory na zimę robi od zawsze – po 
200 słoików soków i dżemów, po 
100 ogórków i różnych sałatek. 
Kapustę kisi w beczce. Cała rodzi-
na chętnie zajada się darami na-
tury ze słoików, przygotowanymi 
przez panią Marię.

– Przetwory są zdrowe, bez 
konserwantów. Pijemy bardzo 
dużo naturalnych soków. Nie uży-
wam żadnych mieszanek żelują-
cych do dżemów – mówi nasza 
rozmówczyni. – Na zimę robię to, 
co najbardziej smakuje rodzinie, 
ale lubię też wypróbowywać nowe 
przepisy z gazet. W tym roku np. 
zrobiłam koperkowo-ziołową sa-
łatkę z ogórków. 

Pani Maria przetwarza wa-
rzywa i owoce z własnych upraw. 
Warzywnika można jej tylko po-
zazdrościć. Jest nienagannie utrzy-
many, a warzywa są dorodne. Już 
teraz przewodnicząca KGW zasta-
nawia się, co przygotuje z ogrom-
nych dyń, które wyhodowała.

Tekst i fot. 

Paulina Grochowalska 

Prezentujemy naszym Czytelnikom kilka sprawdzonych przepisów na przetwory, które co roku przygotowuje 
pani Maria:

Ogórki z curry
Składniki:
3 kg ogórków, 2 l wody, 2 szklanki octu, 3 szklanki cukru, 2 łyżki soli, 4 łyżeczki curry
Wykonanie:
Ogórki należy obrać i pokroić w słupki. Duże ogórki pozbawić pestek. Na dno każdego słoika wyłożyć 10 ziarenek 

gorczycy, 2-3 ziela angielskie, mały krążek cebuli. Z wody, octu, cukru, soli i curry ugotować zalewę. Zostawić, by lekko 
przestygła i wlać do słoików. Pasteryzować przez 5 minut. Potem słoiki odwrócić do góry dnem.

Ogórki z musztardą
Składniki:
3 kg ogórków, 5 szklanek wody, 1,5 szklanki octu, 1 szklanka cukru, 5 łyżeczek musztardy sarepskiej, 2 łyżki soli, gor-

czyca – do słoików
Wykonanie:
Ogórki  obrać i pokroić w słupki. Z pozostałych składników zagotować zalewę. Na dno każdego słoika włożyć parę 

ziaren gorczycy. Ogórki zalać zalewą i pasteryzować 10 minut.

Cała rodzina chętnie zajada się darami natury ze słoików, przygotowanymi przez 
panią Marię
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      Wąbrzeźno

Impreza dla ciekawych świata
Rajd rowerowy, marsz na orientację, konkursy, spotkania z podróżnikami – to tylko część 
atrakcji, w których będziemy mieli okazję uczestniczyć podczas III Wąbrzeskiego Festiwalu 
Turystycznego. 

Impreza odbędzie się  od 
19 do 22 września. Znamy już 
zarys programu. Tradycyjnie 
w ramach festiwalu, organizo-
wanego przez Stowarzyszenie 
„Inicjatywa” w Wąbrzeźnie, od-
będzie się rajd rowerowy, marsz 
na orientację oraz wycieczka 
19 września o godz. 17.00 w Wą-
brzeskim Domu Kultury dzienni-
karz Marcin Meller wraz z żoną 
Anną Dziwit-Meller będzie pro-
mował wspólną książkę „Gaumar-
dżos!”. To wydarzenie „Inicjatywa” 
organizuje wspólnie z wąbrzeską 
biblioteką w ramach Dyskusyjne-
go Klubu Książki. 

Z pozostałymi prelegentami 
będzie można spotkać się w Re-
stauracji „Stopklatka”. Krzysztof 
Baranowski, podróżnik, foto-
graf, poeta, redaktor magazynów 
społeczno-kulturalnych w latach 
2008-2010 podróżował po krajach 
islamskich. Uczestnikom festiwa-
lu opowie o swoich przygodach 
w Arabii Saudyjskiej, spotkaniu 
z Al-Kaidą, elementach wspól-
nych trzech wielkich religii, róż-
nicach kulturowych, roli Islamu 
w Europie, sytuacji kobiet i dzie-
ci, tajemnicach Qur’an, królach, 
księżniczkach, Abrahamie, źródeł-
ku Zem Zem, Ewie z Edenu oraz 
arabskiej medycynie naturalnej.  
Podróżniczka Beata Jakuszewska, 
która gościła już w Wąbrzeźnie 
i opowiadała młodzieży o swo-
im życiu na Saharze z Nomada-
mi z plemienia Arib, tym razem 
przybliży rejony Azji Południo-
wo-Wschodniej i Chorwacji.  
Norbert Skrzyński podzieli się 
swoimi wspomnieniami o rowero-
wych podróżach po Armenii. 

O swoich wyprawach opowie-
dzą także wąbrzeźnianie: Anna 
Kot – o Australii oraz Łukasz 
i Ewelina Gościńscy – o wycieczki 
rowerowej po Bornholmie. 

– Celem naszej prelekcji bę-
dzie pokazanie, że nie trzeba du-
żego nakładu �nansowego i logi-
styki, by móc zobaczyć ciekawe 
miejsca – mówi pan Łukasz. 

Jeśli ktoś z naszego miasta 
chciałby opowiedzieć o swoich 
podróżach i pasjach, to 21wrze-
śnia będzie miał okazję. Wystarczy 
wcześniej skontaktować się z orga-
nizatorem. Dane kontaktowe znaj-
dują się na stronie internetowej: 
www.inicjatywa-wabrzezno.pl. 
Można też zgłosić się do  Wojciecha 
Trzcińskiego: slawekedu@wp.pl. 
W planach jest też konkurs foto-
gra�czny z cennymi nagrodami. 
Szczegóły pojawią się wkrótce na 
stronach internetowych stowarzy-
szenia oraz w CWA. 

Stowarzyszenie Rozwoju 
i Wspierania Społeczeństwa Oby-

watelskiego „Inicjatywa” powsta-
ło w 2006 r. Utworzyły je osoby 
(w przeważającej liczbie nauczy-
ciele z Zespołu Szkół Zawodo-
wych w Wąbrzeźnie), które już 
wcześniej zajmowały się organizo-
waniem różnego rodzaju imprez. 
Dopiero zrzeszone mogły pisać 
wnioski i pozyskiwać fundusze na 
prowadzone działania. Już wcze-
śniej w szkole funkcjonał Klub 
Turystyczny „Włóczykij”, do któ-
rego należeli uczniowie ZSZ. Or-
ganizował przede wszystkim wy-
cieczki po Polsce i Europie, rajdy 
rowerowe i obozy wędrowne. Od 
momentu powstania „Inicjatywy”, 
klub działa w strukturach stowa-
rzyszenia. 

Członkowie organizacji pro-
wadzą działalność o charakterze 
rekreacyjnym i społecznym dla 

wszystkich mieszkańców miasta. 
Urządzają rajdy rowerowe, marsze 
na orientację, wycieczki, spotka-
nia z podróżnikami oraz konkursy 
o charakterze turystyczno-krajo-
znawczym i ekologicznym. 

W ubiegłym roku stowarzy-
szenie zostało laureatem konkursu 
o nagrodę marszałka wojewódz-
twa „Rodzynki z pozarządówki”. 
Organizowany przez nie Wąbrze-
ski Festiwal Turystyczny uznano 
za jedną z najlepszych inicjatyw 
społecznych zrealizowanych przez 
organizację pozarządową w na-
szym województwie.

W tym roku praca stowarzy-
szenia została nagrodzona statuet-
ką burmistrza Wąbrzeźna. 

Tekst i fot. 

Paulina Grochowalska

Łukasz Gościński opowie o wycieczce rowerowej po Bornholmie

W tym roku praca Stowarzyszenia „Inicjatywa” została nagrodzona Statuetką 
Burmistrza Wąbrzeźna

Działania „Inicjatywy” cieszą się dużym zainteresowaniem wśród młodzieży.                
Na zdjęciu uczestnicy marszu na orientacje, organizowanego w ramach II Wąbrze-

skiego Festiwalu Turystycznego

       Wąbrzeźno

Wyzwól w sobie artystę
Zbiorowy dripping na rynku – tylko w Wąbrzeźnie każdy, 
kto ma na to ochotę, może stać się współautorem dzieła 
sztuki nowoczesnej.

Dripping to technika ma-
larska polegającą na wylewaniu 
farb na leżące lub ustawione pod 
kątem płótno. Rozbryzgująca się 
czy ściekająca farba tworzy fanta-
zyjne zacieki. W ten sposób arty-
sta właściwie nie ma kontroli nad 
powstającym dziełem, może tylko 
częściowo regulować formę zacie-
ków, poruszając płótnem i czasami 
pomagając sobie pędzlem. 

19 sierpnia o godzinie 17.00 

na wąbrzeskim rynku każdy, kto 
ma na to ochotę, będzie mógł po-
wylewać farbę na płótno jak praw-
dziwy artysta. Organizatorem tego 
przedsięwzięcia jest Objazdowe 
Centrum Sztuki Odwrotnej, które 
powstało przy Wąbrzeskim Domu 
Kultury. 

Nie trzeba nic ze sobą przy-
nosić. Warto za to przyprowadzić 
przyjaciół i znajomych. 

Tekst i fot. (pg)

Zbiorowy dripping na rynku – tylko w Wąbrzeźnie każdy, kto ma na to ochotę 
może stać się współautorem dzieła sztuki nowoczesnej (fot. archiwum „CWA”)

      Wąbrzeźno 

Inwestor poszukiwany
dokończenie ze str. 1

Najpierw zostaną m. in. spo-
rządzone niezbędne analizy: eko-
nomiczna, �nansowego ryzyka, 
techniczna oraz przygotowana re-
komendacja. Doradca będzie badał 
rynek pod kątem zainteresowania 
przedsięwzięciem prywatnych 
inwestorów. Na tym etapie może 
zaproponować inne warianty niż 
ten założony na początku, czyli 
budowę 30-rodzinnego budynku. 
Dokumenty powinny być gotowe 
do końca października.

Drugim krokiem będzie prze-
prowadzenie procedury zamó-
wień publicznych oraz wybranie 
partnera prywatnego, z którym 
w marcu przyszłego roku zostanie 
podpisana umowa. 

Ze wsparcia, także na etapie 
realizacji inwestycji, miasto bę-
dzie mogło korzystać do końca 
października 2014 roku. Terminy 
mogą ulec przesunięciu. Wszystko 
zależy od tego, ile będzie trwała 
procedura zamówień publicz-
nych. Jeśli jednak wszystko pój-

dzie zgodnie z planem, budowa 
budynku powinna ruszyć wiosną 
przyszłego roku. 

Wielorodzinny budynek 
mieszkalny ma powstać na grun-
cie komunalnym przy ulicy Ma-
cieja Rataja. Zadaniem partnera 
prywatnego będzie wybudowa-
nie, s�nansowanie i zarządzanie 
lokalami w budynku przez 20 lat. 
Jego wynagrodzeniem będzie płat-
ność od gminy, tzw. opłata za do-
stępność. Co to oznacza? Lokator 
będzie wpłacał do miasta czynsz 
wynikający z uchwały, natomiast 
gmina na podstawie umowy 
w ramach PPP płaci prywatnemu 
partnerowi za to, że mieszkaniec 
korzysta z lokalu. Ta opłata po-
winna zapewnić zwrot poniesio-
nych kosztów – za wybudowanie, 
za zarządzanie nieruchomością, 
za bieżące naprawy i ubezpiecze-
nie budynku –  wraz z rozsądnym 
zyskiem. Po zakończeniu umowy, 
czyli po upływie 20 lat, budynek 
staje się własnością gminy. 

(pg)
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       Powiat

Wypoczywali i zwiedzali
Powiatowe Centrum Pomocy Rodzinie w Wąbrzeźnie zor-
ganizowało turnus rehabilitacyjny dla osób niepełnospraw-
nych oraz wyjazd integracyjny dla wychowanków rodzin za-
stępczych. 

       Książki

Wieś kwiatami malowana
Niegdyś motywami kwiatowymi ozdabiano wiejskie chaty, sprzęty gospodarskie, piece, 
naczynia, haftowano je też na odświętnych strojach. Nadal są wdzięcznym tematem, 
o czym przekonali się uczestnicy warsztatów w Książkach. 

„Od tradycji do współczesno-
ści – organizacja dożynek gmin-
nych w miejscowości Książki” – 
taki tytuł nosi projekt Gminnego 
Ośrodka Kultury, którego kolejna 
odsłona miała miejsce w ubiegłym 
tygodniu. Zajęcia prowadziła Mał-
gorzata Górecka, artystka z Ryń-
ska. Uczyła dzieci malowania obra-
zów techniką akrylową, ozdabiana 
kartek ha�em wstążeczkowym, 
wykonywania kwiatów z krepy 
oraz malowania na szkle. Spod rąk 
uczestników wyszły prawdziwe 
cudeńka.  

– Najbardziej wciągnęło mnie 
malowanie obrazków. Jest tyle 
pięknych kwiatów, które warto 
malować – stwierdza Martyna 
Ciupak. 

– Pani nauczyła nas cieniowa-
nia. Wiemy, że kwiaty typowe dla 
polskiej wsi to malwy, chabry, sło-

neczniki i rumianki – mówi Oli-
wia Wierzbicka.

To właśnie przybliżenie mło-
dym ludziom motywów folklory-
stycznych było głównym celem 
warsztatów. 

W poniedziałek rozpoczęły się 
kolejne zajęcia, tym razem skiero-

wane do starszych mieszkańców 
gminy. Przez pięć dni uczestnicy 
będą uczyć się robić tradycyjne 
wieńce dożynkowe oraz łączyć  
malowane wiejskie motywy z ha-
�em wstążeczkowym. 

Tekst i fot. 

Paulina Grochowalska

Martynie Ciupek najbardziej podo-
bało się malowanie kwiatów farbami 

akrylowymi

Od lewej Oliwia Wierzbicka, Wiktoria Sołowiej i Lena Krause pokazują wykonane 
przez siebie kartki

Dzieci malowały kwiaty na szkle specjalnymi farbami

POWRÓT0%
PROWIZJI BANKOWEJ

OPROCENTOWANIA

WKŁADU WŁASNEGO

NOWY

SEAT LEON
OD 52 835 PLN

* Oferta limitowana

R E K L A M A

20 osób niepełnosprawnych 
przez 2 tygodnie wypoczywało 
w pięknej miejscowości nadmor-
skiej Poddąbie. Uczestnicy turnu-
su mieli zagwarantowaną opiekę 
medyczną i dostosowane do swo-
ich potrzeb zabiegi rehabilitacyjne. 
Czas spędzali przy ogniskach oraz 
na wieczorkach tanecznych. Bra-
li udział w wycieczkach pieszych 
i autokarowych m.in. do Ustki, 
Rowów, Doliny Charlotty. 

Natomiast 8 wychowanków 
rodzin zastępczych wyjechało do 
Trójmiasta. Mogli zaprosić na wy-
cieczkę osobę ze swojego otocze-
nia. Podczas 2-dniowego pobytu 
popłynęli statkiem na Westerplat-

te, zwiedzili Stare Miasto w Gdań-
sku, kąpali się w Aquaparku, byli 
w kinie oraz w Centrum Rozryw-
ki. 

Obie grupy biorą udział 
w projekcie systemowym PCPR 
w Wąbrzeźnie „Aktywna integra-
cja drogą do skutecznego rozwią-
zywania problemów społecznych 
w Powiecie Wąbrzeskim”, współ-
�nansowanego przez Unię Euro-
pejską. Dla uczestników projektu 
przewidziane są jeszcze w roku 
2013 m.in. kursy i szkolenia o cha-
rakterze zawodowym oraz warsz-
taty z doradztwa zawodowego. 

oprac. (pg), 

fot. nadesłane

20 osób niepełnosprawnych przez 2 tygodnie wypoczywało w pięknej miejscowo-
ści nadmorskiej Poddąbie

Wychowankowie rodzin zastępczych spędzili dwa dni w Trójmieście
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      Wąbrzeźno

Malowane wakacje
W Wąbrzeskim Domu Kultury trwają plastyczne zajęcia dla dzieci, na których wyznaczni-
kiem dobrej zabawy jest wyobraźnia. 

O G Ł O S Z E N I E  P Ł A T N E

Zajęcia rozpoczęły się w po-
niedziałek od zabaw integracyj-
nych. W ten sposób uczestnicy 
lepiej się poznali i nawiązali dobry 
kontakt z czwórką studentów - 
wolontariuszy prowadzących spo-
tkania. Zgodnie z tytułem zajęć 
„Malowane wakacje”, uczestnicy 
wykonują różne prace plastyczne 
np. kartki metodą quillingu. Dzie-
ci ozdabiały też swoje zdjęcia i ro-
biły pomponiaste potwory. Żeby 
nie było zbyt monotonnie, pro-
wadzący przygotowali też wiele 
zabaw ruchowych. 

– Najbardziej podobały mi się 
takie z chustą i robienie potwor-
ków. Fajna jest też gra w „co lubię” 
– mówi 8-letnia Amelka Moskal. 

W środę uczestnicy zajęć po-
znawali postać Myszki Miki i to, 
jak się zmieniała, począwszy od 
końca lat 20. XX w. do czasów 
współczesnych. Następnie dzieci 
miały za zadanie namalować jak 
wyobrażają sobie Miki za 20 lat. 
Nie zabrakło też innych zabaw 
z motywami �lmowymi. 

Przed nimi jeszcze wypusz-
czanie ogromnych baniek mydla-
nych, malowanie lukrem, robienie 
bransoletek z muliny i malowanie 

światłem. Spotkania zakończą się 
w piątek. 

„Malowane wakacje” zostały 
przeprowadzone w ramach pro-
gramu „PROJEKTOR – wolon-
tariat studencki” Polsko-Ame-
rykańskiej Fundacji Wolności. 
Studenci-wolontariusze docierają 
do dzieci i młodzieży w małych 
miejscowościach, przekazują im 

wiedzę, pozytywne wzorce, zachę-
cają do dalszego rozwoju i nauki. 
Program promuje aktywne po-
stawy wśród uczestników zajęć, 
a także studentów, umożliwiając 
im realizację własnych pasji i zain-
teresowań. 

Tekst i fot. 

Paulina Grochowalska

Zabawy integracyjne pozwalają uczestnikom lepiej się poznać i nawiązać dobry kontakt z prowadzącymi zajęcia

Amelka Moskal z pomponiastym potworem Alfredem
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OGŁOSZENIA DROBNE

Pogotowie

numer alarmowy 999
lub 112 z telefonów kom.

„NZOZ Nowy Szpital

Wolności 27
tel.56 688 17 25

Komenda Powiatowa Policji

numer alarmowy 997
lub 112 z telefonów kom.
Wolności 28
tel. 56 687 72 21
 
Komenda Powiatowa

Państwowej Straży Pożarnej

numer alarmowy 998
lub 112 z telefonów kom.
Matejki 11
tel. 56 689 09 00

Straż Miejska

Wolności 18
tel. 56 688 17 10

Administracja:
Starostwo Powiatowe

Wolności 44
tel. 56 688 24 50

Urząd Miejski w Wąbrzeźnie

Wolności 18
tel. 56 688 45 00

Urząd Gminy Wąbrzeźno

Mickiewicza 21
tel. 56 687 75 00

Urząd Gminy Dębowa Łąka

tel. 0 56 688 49 10

Urząd Gminy Płużnica

tel. 056 688 72 10

Urząd Gminy w Książkach 
tel.(056) 68 88 167 

Miejski Punkt Informacji

ul. Poniatowskiego 8
tel. 056 471 99 60

Powiatowy Urząd Pracy

Wolności 44
tel. 56 688 28 00

Urząd Skarbowy 

Macieja Rataja 2
tel. 56 687 17 77

Powiatowa Stacja

Sanitarno-Epidemiologiczna

1 go Maja 46
tel. 56 688 17 55

Agencja Restrukturyzacji  

         i Modernizacji Rolnictwa 

Wolności 27a
tel. 56 687 33 15

Zarząd Dróg Powiatowych 

1 go Maja 61
tel. 56 687 13 79

PKP Informacja

tel. 56 621 30 44, 56 699 50 09

PKS

tel. 56 688 14 62

INFORMATOR

1.Wielkie Radowiska Żaneta Polak
2.Wielkie Radowiska Andrzejewska
3. Kurkocin Kurowski
4.Łobdowo Kurowski
5.Dębowa Łąka Nowak
6.Niedźwiedź Andzrejewska
7.Wałych Abromowska Potorska
8. Wąbrzeźno, Gliwa, Mickiewicza 16
9.Wąbrzeźno, Hałaj, Ergo, 1 maja 85/87
10.Wąbrzeźno, Delikatesy, Pod Arkadami
11.Wąbrzeźno, Lewandowska, 
     Pl. Jana Pawła II 11
12.Wąbrzeźno, Kopczyńska, Akcent 
     Pl. Jana Pawła II 17
13.Wąbrzeźno, Wierzbowski, Matejki 25
14. Wąbrzeźno, 1-Maja 76, BROFIN
15.Wąbrzeźno,Zygarlicka,Duo,Żeromskiego 
21a

16.Wąbrzeźno, Bąk, Profit, Wolności 49F
17.Wąbrzeźno, Piek-mech,  Spokojna 11
18.Wąbrzeźno, Piek-nal, Grudziądzka
19.Osieczek, Paradowski
20.Wronie, Gródecka
21.Nowa Wieś Królewska, GT CARS
22.Wieldządz, Socha
23.Błędowo, Kucięba, Ani-Mar
24.Płużnica, Bartosik, Bartek
25.Płużnica, Swół
26.Orzechówko, Ratajczak, Agloplast
27.Pływaczewo, Gawrońska
28.Zieleń, Toczek
29.Lipnica, Kubacki, Mini-Bar
30.Małe Pułkowo, Kurowski
31. Ryńsk, Bazyl
32. WiTT Kolektura ul. Partyzantów

LISTA SKLEPÓW, W KTÓRYCH PRZYJMUJEMY OGŁOSZENIA:

R E K L A M A

R E K L A M A

Piasek, żwir, Lipnica, możliwość dowozu tel. 
605 739 200 

Drewno konstrukcyjne tel. 56 49 829 85

Tarcica mokra,sucha, więźby. tel. 606 333 
900

WAPNO POSODOWE Z MOTEW Z TRANS-
PORTEM TEL: 609 260 038

Sprzedam mieszkania bezczynszowe, ok 52 
m 2 , 2 pokoje w Wąbrzeźnie 604 191 464

Posiadam 2 pokoje+kuchnia+łazienka garaż 
do wynajęcia tel: 506 142 088

Naprawa sprzętu elektronicznego telewizory 
LCD, laptopy 506 931 940

Sprzedam 3 działki budowlane w Myśliwcu 
tel: 665-352-437

Skupuję złom sam odbiorę waga legalizo-
wana gotówka t::783 011 261

Sprzedam dom jednorodzinny 110m2 tel. 
698 964 692

Mieszkanie bezczynszowe 57 m2 1-maja 
tanio sprzedam nr 729 282 428

Opiekunki z jęz. Ang. 662 162 137 

Sprzedam działkę rekreacyjną z altaną muro-
waną 680 m2 Sitno tel. 566871345, tel.697 
961 012

Sprzedam mieszkanie w Płużnicy 22 m2-
pokój+kuchnia+wc+budynek gospodarczy 
do remontu 30 tysięcy do negocjacji 889 
481 305

Sprzedam podręczniki do I kl. LO, lodówkę 
POLAR tel. 508 357 366

2 działki po 3000 m2 tel. 605 439 411

Mercedes MB 100 D 1995 tel. 605 439 411

Pożyczki chwilówki również z komornikiem. 
Dojeżdżamy do klienta. 604 792 715

Sprzedam mieszkanie w kamienicy 35 m2 w 
Wąbrzeźnie tel. 782-882-900

Działka uzbrojona 1600m i 3200 m w Wą-
brzeźnie w atrak. cenie tel. 607 108 062

Sprzedam dom  o pow. 110 m2 w Wąbrzeź-
nie tel. 602 425 976

Sprzedam dom o pow. 60 m2 działka o pow. 
5000 m2 w Stronnie pod Bydgoszczą od str. 
Koronowa cena 160 tyś. w zaciszu tel. 723 

282 587

Kurczaki do uboju 22-23.08 Kowalewo 
Pom. Sylwia Kin 693 110 176

Wynajmę mieszkanie ok 100 m2, centrum 
Wąbrzeźna, Kościuszki, umeblowane, 
wszystkie media tel: 509 705 669

Sprzedam rozsiewacz nawozów Amazone 
2+AL 600, izotermę NAVWT4, dwukołówka 
ciągnikowa, komplet kół do Audi A4-alufelgi 
tel: 723 477 225 

  

 

 

www.januczek-nieruchomosci.pl 
 Tel.784 595 367, 56 688 8210  
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Zapraszamy do współpracy 
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Licencja zawodowa nr 18208 ,w ofercie m.in.: 

MIESZKANIA:. WRONIE:47 m2-83 tys.zł 43m2, 

FELIKSOWO:39 m2-38tys .WĄBRZEŹNO: 51m2 

60m2 bezczynszowe po remoncie: 140m2 

83m251m2170m2 DOMY: Myśliwiec 120 

m2, dz. 1,05 ha-270tys. złOsieczek 120m2 � 

99 tys. złPłużnica 100 m2-130tys. Nowa 

Wieś Król.- 49 tys.zł Cymbark 100 m2 

W.Radowiska 80m2-79 tys.zł Myśliwiec 

70m2   GARAŻE:14m2 Żeromskiego -18tys.zł  
49m2-1Maja DZIAŁKI: Ziemia rolna 5,46 ha- 

35zł/ha Książki 900 m2-9 tys. zł Myśliwiec 

2800m2-45 tys.zł Wałycz 3000 m2 -50 tys.zł 
KAMIENICA : Wąbrzeźno 260m2- 650tys.zł 
PIEKARNIA:  Książki dz.3500 m2 -150tys.zł 
  

R E K L A M A

R E K L A M A

R E K L A M A
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KrzyżówKi panoramiczne

 
 CIASTO Z BRZOSKWINIAMI

Składniki: 
350 g mąki pszennej    220 g masła
80 g cukru pudru     3 żółtka
4-5 brzoskwiń     4 białka
4 łyżki cukru     szczypta soli

Czwartek 8.08.2013

dzień 7:00 - 19:00
noc 19:00 - 7:00
Piątek 9.08.2013
dzień 7:00 - 19:00
noc 19:00 - 7:00
Sobota 10.08.2013

dzień 7:00 - 19:00
noc 19:00 - 7:00
Niedziela 11.08.2013

dzień 7:00 - 19:00
noc 19:00 - 7:00

21/36/36
19/22/25

17/25/26
17/17/22

18/24/24
13/16/21

18/24/26
15/17/20

1001 hPa
1005 hPa

1007 hPa   
1007 hPa

1009 hPa
1008 hPa

1007 hPa
1006 hPa

temperatura
minimalna/odczuwalna/maksymalna

ciśnienie

18 km/h
11 km/h

17 km/h
10 km/h

5 km/h
5 km/h

16 km/h
8 km/h

wiatr

0 mm
0 mm

3 mm
0 mm

0 mm
1 mm

0 mm
0 mm

deszcz

P
o
g
o
d
a

Horoskop 

Wodnik (21.01.-19.0)

Planety zwiastują miłość, 
która wstrząśnie Twoim 
dotychczasowym życiem. 

Spodziewaj się więc wielu przyjemności, de-
klaracji uczuciowych. Świetnie, jeśli z nowo 
poznaną osobą połączą Cię wspólne pasje.

Koziorożec (22.12.-20.01.)
Zdrowie Ci dopisuje, sprawy 
zawodowe toczą się dobrym 
torem, możliwe nawet, że ktoś 
odda Ci dług, choć się tego nie 

spodziewałeś. Unikaj ludzi pesymistycznie na-
stawionych do życia.

Ryby (20.02.-20.03.)

Jeśli zaplanowałaś wakacje pod 
kogoś, z kim zamierzasz je spę-
dzić, spodziewaj się, że nie będą 
udane. Najbardziej zadowoleni 

będą Ci, którzy wyjadą sami i zamiast wyle-
giwać się na plaży, spędzą czas aktywnie.

Bliźnięta (22.05.-22.06.)
Trochę zwolnij i wykorzystaj 
wakacje na relaks. Będziesz miał 
dobre pomysły na załatwienie 
wszelkich spraw rodzinnych. Nie 

nastawiaj się teraz na wielkie sukcesy zawo-
dowe. Najlepiej zabierz bliskich na urlop.

Rak (22.06.-22.07.)
Będziesz skłonny do nerwowych 
reakcji, a w takim stanie nietrudno 
o konflikt. Pamiętaj, że zły nastrój 
najlepiej przeczekać. Strzeż się 

podejmowania decyzji pod wpływem nega-
tywnych emocji.

Lew (23.07.-23.08.)
Dobry okres w pracy. Mogą po-
jawić się atrakcyjne propozycje. 
Niewykluczone, że poznasz ko-
goś o szerokich horyzontach, kto 

zainspiruje Cię do podjęcia nowych działań. 
Nie bierz na siebie zbyt wielu zobowiązań. 

Waga (23.09.-22.10.)

Planety gwarantują Ci dobre 
porozumienie z otoczeniem 

i sporo rozrywki. Nie zabraknie też wokół 
życzliwych osób, z którymi będziesz mógł 
o wszystkim porozmawiać. To doby czas, by 
zabrać się za długo odkładany remont.

Skorpion (24.10.-22.11.)

Nie daj się wciągnąć w żadne 
intrygi i trzy razy się zastanów, 
zanim złożysz podpis na jakimś 

dokumencie. Generalnie powinieneś teraz 
być ostrożny, niezależnie od tego czy jesteś 
w pracy, czy na urlopie. 

Strzelec (23.11.-21.12.)
Na pewno nie będziesz narzekał na 
nudę. W Twoim życiu wiele będzie 
się teraz działo. Postanowisz o sie-

bie zadbać, odwiedzisz fryzjera i salon ko-
smetyczny, a potem rzucisz się w wir spotkań 
towarzyskich.

Byk (21.04.-21.05.)
W pracy możliwe przetasowania. 
Nie panikuj, wprowadzone zmia-
ny w efekcie okażą się dla Cie-

bie korzystne. Zachowaj dystans, wchodząc 
w nowe relacje. Szybko może się okazać, że 
źle oceniłeś osobę.

Panna (24.08.-23.09.)

Spodziewaj się kłopotów z realiza-
cją Twoich wakacyjnych planów. 
To, co było wcześniej ustalone,  

będzie musiało się zmienić. Amor krąży wokół 
Ciebie, szybko się zakochasz. Niestety, nie bę-
dzie to trwałe uczucie.

Baran (21.03.-21.04.)

Staniesz się duszą towarzystwa 
i będziesz przyciągać do siebie 
atrakcyjne osoby. Niewykluczone, 

że spotkasz kogoś tak niezwykłego, że zaczniesz 
zastanawiać się nad rozstaniem z dotychczaso-
wym partnerem.

SPOSÓB WYKONANIA
Nagrzać piekarnik do 200 st. C. Piersi z kurczaka doprawić solą i pieprzem, obsmażyć. Przełożyć 
mięso do żaroodpornego naczynia i wstawić do piekarnika na 8-10 minut. Wino wymieszać z bu-
lionem, brązowym cukrem, łyżeczką miodu, ziarenkami wanilii. Brzoskwinie pokroić, ułożyć koło 
mięsa. Wszystko zalać sosem i zapiec 10 minut. Kurczaka i owoce wyjąć z naczynia, sos przelać do 
garnka i gotować tak długo, aż zgęstnieje. 

 KURCZAK Z BRZOSKWINIAMI

Składniki:
2 piersi z kurczaka     2 łyżki oliwy z oliwek do smażenia
200 ml białego wytrawnego wina   40 ml bulionu
2 łyżki brązowego cukru    łyżeczka miodu
1 laska wanilii     2 brzoskwinie ze skórką

SPOSÓB WYKONANIA
Z przesianej mąki, cukru, masła oraz żółtek zagnieść ciasto, uformować kulę i odłożyć do lodówki na 
godzinę. 3/4 ciasta rozwałkować i wyłożyć nim tortownicę, formując 2-cm brzeg. Spód podpiec w piekar-
niku. Brzoskwinie umyć, pozbawić pestek i razem ze skórką pokroić. Przełożyć do garnka z grubym dnem 
i smażyć, aż zaczną gęstnieć. Białka ubić na sztywno ze szczyptą soli, stopniowo dodawać cukier, nie 
przerywając ubijania. Masę brzoskwiniową wyłożyć równomiernie na podpieczony spód, przykryć ją pianą 
z białek, a na wierzchu ułożyć kratkę z reszty kruchego ciasta. Piec ok. 20  min. w temp. 180 st. C.
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Dziś, aby zostać biskupem należy przejść długą drogę, 
którą rozpoczynają święcenia kapłańskie. W XVII wieku 
biskupstwa dorobić mógł się nawet ojciec dziewięciorga 
dzieci, czego przykładem był Maciej Konopacki, biskup, 
który zmarł w Wąbrzeźnie w 1613 roku.

      XVII wiek

Ojciec dzieci 
i wiernychW zoo zobaczyć możemy dzikie zwierzęta: małpy, antylopy, węże czy hipopotamy. W 1904 

roku nowojorczycy, między pingwinami a lwami, oglądali człowieka – Pigmeja Ota Ben-
gę.

      A to ciekawe

Pigmej eksponatem

Ota Benga był członkiem pig-
mejskiego plemienia Mbutu. Za-
mieszkiwał w Kongo Belgijskim. 
Na początku XX wieku obszary 
Kongo były bardzo intensywnie 
eksploatowane przez Belgów, któ-
rzy zmuszali tubylców do pracy 
przy pozyskiwaniu kauczuku. Aby 
znaleźć pracowników, posługiwali 
się złożonymi z czarnych miesz-
kańców Afryki oddziałami Force 
Publique. Wioski pigmejskie były 
najeżdżane, a ich mieszkańcy trak-
towani jak niewolnicy. Benga stra-
cił w czasie takiego polowania na 
ludzi żonę oraz dwoje dzieci. Sam 
przeżył tylko dlatego, że był w tym 
czasie poza wsią.

 W 1904 roku amerykański 
biznesmen Samuel Verner został 
wysłany do Afryki z misją, Miał 
przywieźć, na zbliżającą się wiel-
kimi krokami wystawę EXPO w 
Saint Louis, eksponaty w posta-
ci… Pigmejów. Ze względu na 
swój niski wzrost, mieli być przy-
kładem wczesnego stadium roz-
woju człowieka. Takie panowały 
wówczas przekonania naukowe, 
wspierane przez antropologów. W 
Saint Louis planowano zgroma-
dzić wszystkie typy i rasy człowie-
ka. W tym miejscu spotykają się 
drogi Samuela Vernera i Ota Ben-
gi. Amerykanin wykupił wolność 
Ota za funt soli i kawałek płótna. 
Ale pojawił się problem. Miał już 
Ota Bengę, ale nie mógł przeko-
nać innych Pigmejów do podróży 
do USA. Z pomocą przyszedł Oto, 
który przekonał swoich pobratym-
ców, że Verner jest człowiekiem 
godnym zaufania.

W końcu grupa pięciu Pig-
mejów i Verner dotarli do USA. 
W lipcu 1904 roku rozpoczęło 
się EXPO. Jedną z ekspozycji była 
wioska pigmejów. Wzbudziła sen-
sację publiczności. Ota Benga miał 
bardzo ciekawą osobowość, przy-
ciągał publikę, a dodatkowo lubił 
chwalić się swoim... uzębieniem. 
Tradycją ludu Mbutu było ostrze-
nie zębów. Kiedy po miesiącu na 
EXPO przybył Verner zauważył, 
że Pigmeje są na wystawie zakład-
nikami, a nie gośćmi.

 W końcu światowa wystawa 
dobiegło końca, a Benga musiał 
znaleźć sobie nowe zajęcie. Został 
eksponatem w Muzeum Histo-
rii Naturalnej. Po pewnym czasie 
przeniesiono go do zoo na Bro-
nxie. Mógł poruszać się po nim 
bez ograniczeń. Otrzymał także 
zwierzę, którym musiał się opie-
kować - orangutana imieniem 
Dohong. Większość czasu Ota 
spędzał na wybiegu małp. Wła-
dze zoo przekonały go, by wła-

śnie tam rozwiesił swój hamak. 
Takie postępowanie z człowie-
kiem wkrótce doprowadziło do 
protestów. W końcu Benga został 
zwolniony. Afrykańczyk znalazł 
się w sierocińcu dla kolorowych, 
ale tam również był celem wizyt 
dziennikarzy. W końcu przeniósł 
się do spokojnej Virginii, gdzie 
zamieszkał z rodziną McCray. Za-
czął naukę angielskiego, ubierał 
się jak miejscowi. Dostał pracę na 
plantacji tabaki. Był tam bardzo 
ceniony, ponieważ mimo niskie-
go wzrostu świetnie się wspinał i 
nie potrzebował drabin, jak inni 
pracownicy. Przez kolegów prze-
zwany był „Bingo”. W pracy często 
opowiadał historię swojego życia 
w zamian za kanapki. Benga cały 
czas myślał o powrocie do Afryki, 
ale kiedy wybuchła I wojna świa-
towa okazało się to niemożliwe. 20 
marca 1916 roku, w wieku 32 lat, 
Ota zbudował rytualny stos, a na-
stępnie zastrzelił się przy pomocy 

Dla białych mieszkańców Zachodu afrykańskie plemiona pigmejskie były wielką 
ciekawostką

Maciej Konopacki był synem 
kasztelana chełmińskiego. Po-
czątkowo poświęcił się polityce. 
Poślubił Elżbietę Dulską herbu 
Przegonia. Kobieta urodziła mu 
trzy córki i sześciu synów. Maciej 
dostąpił niezwykłego zaszczytu, 
jakim było nadanie przez papieża 
Pawła V herbu jemu i jego potom-
kom. Przedstawiał smoka na heł-
mie.

Jak mogło dojść do tego, że 
obiecujący polityk i szczęśliwy 
ojciec dziewięciorga dzieci został 
biskupem? Nie było to wyjątkową 
sprawą. Kiedy przyszłemu bisku-
powi zmarła żona, został księ-
dzem, a w 1610 roku (niektóre źró-
dła podają rok 1611) - biskupem 
chełmińskim. Sprawował swoje 
rządy sprawował w czasach walki 
z reformacją i protestantami. Ruch 
ten nazwano w Polsce kontrrefor-
macją. Biskup w swojej krucjacie 
przeciwko protestantom znalazł 
silnego sojusznika - Zygmunta 
III Wazę. Odbierał protestantom 
kościoły, które przerobiono na 
zbory. Czytając przekazy o bisku-

pie Macieju odnosi się wrażenie, 
że wierzył w to, co robi. Założył 
w Chełmży fundację, która zaj-
mowała się zbieraniem funduszy 
na kształcenie dzieci szlacheckich. 
W swojej ostatniej woli miał napi-
sać, że nie chce, by po śmierci wy-
stawiano mu pomnik. Miejsce jego 
pochówku miało zostać oznaczo-
ne kamieniem, na którym widnieć 
miały słowa „Tu leży Konopacki, 
Biskup Chełmiński”.

Biskup Konopacki zmarł po 
zaledwie dwóch latach rządów, 
w dzień Wszystkich Świętych 1613 
roku w Wąbrzeźnie.

Tyle o biskupie, który miał 
spore zasługi dla Wąbrzeźna, 
a przede wszystkim dla jego zam-
ku, który remontował. Bardzo 
ciekawe są także losy jego potom-
stwa. Dwie z jego córek zakoń-
czyły życie jako zakonnice. Jeden 
z synów - Andrzej - studiował we 
Francji i w Rzymie. Jego kariera 
zapowiadała się bardzo obiecują-
co, ale zakończyła ją nagła śmieć 
w wieku 25 lat.

(pw)

Obecnie kupując losy loterii fantowej można najczęściej 
wzbogacić się o mało przydatny gadżet np. breloczek. 
Przed I wojną światową uczestnicząc w wąbrzeskiej loterii 
wygrać można było...konia. 

      XX wiek

Końskie szczęście

11 lipca 1911 roku w Wąbrzeź-
nie odbyła się trzecia zachodnio-
pruska loteria na konie. Zasada 
udziału w niej była prosta. Kupowa-
no los - za niewygórowaną kwotę 1 
marki - a następnie uczestniczono 
w losowaniu nagród. W 1911 roku 
nagrodą główną był czterokonny 
powóz. Loterie tego typu nie były 
wyjątkowe i odbywały się również 

Reklama wąbrzeskiej loterii końskiej
w innych rejonach Niemiec. Tuż 
przed I wojną światową istniało sie-
dem wielkich regionalnych loterii. 
Można było na nich wygrać pienią-
dze. Dopiero za rządów Hitlera po-
łączono je w jedną Loterię Rzeszy.

Tradycja loteryjna w Polsce ma 
się dobrze, chociaż nie można już 
wygrać konia.

(pw)

skradzionego pistoletu.  Pochowa-
no go w nieoznaczonym grobie.

Benga nie był jedynym czło-
wiekiem, który tra�ł do zoo. 
Ludzki ogród zoologiczny otwarto 
w XIX wieku także w Warszawie. 
Biali ludzie w europejskich stoli-
cach podziwiali Samoańczyków, 
Pigmejów czy Lapończyków. Już 
w czasie EXPO w Paryżu w 1878 
i 1889 roku zaprezentowano „wio-
skę czarnuchów”. Główną atrakcją 
było 400 mieszkańców Afryki. 
Także w Paryżu w 1931 roku od-
bywała się Wystawa Kolonialna, 
podczas której mieszkańców Afry-
ki umieszczono w klatkach, często 
półnagich. W ciągu pół roku wy-
stawę odwiedziły 34 miliony osób. 
Po II wojnie światowej, na wysta-
wie w Brukseli, zaprezentowano 
„Kongijską wioskę”. W 2005 roku 
w zoo w Augsburgu otwarto wy-
stawę przedstawiającą afrykańską 
wioskę.

(pw)
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      Pszczelarstwo

Uwaga, zgnilec atakuje
Na południu naszego kraju pojawiła się choroba pszczół - 
zgnilec amerykański. Może ona doprowadzić do tego, że na 
rynku będzie mniej miodu.

Choroba atakuje całe pszcze-
le rodziny. Problematyczny może 
być fakt, że miodu z gospodarstw 
zaatakowanych zgnilcem nie moż-
na sprzedawać. W Polsce około 
40 proc. pszczelarzy nie zauważa 
w swoich rodzinach pszczelich 
objawów zgnilca aż do momentu, 
gdy już duża liczba rodzin w pa-
siece jest nim porażona.

Chorobę wywołuje lasecz-
ka larwy pszczelej. Tworzy ona 
specjalne przetrwalniki, które są 
oporne na niesprzyjające warun-
ki klimatyczne i mogą przetrwać 
nienaruszone nawet przez kilka-

dziesiąt lat. Zakażenie następuje 
podczas karmienia przez pszczo-
ły pierzgą i miodem larw 6-8-
dniowych lub za pośrednictwem 
narzędzi i sprzętu pasiecznego. 

Z uwagi na to, że zgnilec 
złośliwy jest chorobą zwalczaną 
z urzędu, podejrzenie jego wystą-
pienia należy zgłosić do Powiato-
wego Lekarza Weterynarii, który 
zleci stosowne procedury. Najsku-
teczniejszym sposobem jest na-
tychmiastowa likwidacja chorych 
rodzin poprzez zasiarkowanie 
i dezynfekcja lub spalenie sprzętu.

(pw)

      Hodowla

Podziobią algi
Wiele mówi się o negatywnych skutkach zajadania się 
produktami, których głównym składnikiem są kurze jaja. 
Dzięki badaniom wrocławskich naukowców małe i wielkie 
kurniki może czekać dietetyczna rewolucja: kurki będą ja-
dły... algi.

Jaja, będące pokłosiem wro-
cławskich eksperymentów, zawie-
rają np. fosfolipidy, dotychczas 
występujące tylko w roślinach. 
Substancje wzbogacające jaja 
wpływają dobrze na mózg i serce. 
Mogą mieć ogromny wpływ na 
leczenie choroby Alzheimera i in-
nych schorzeń centralnego układu 
nerwowego, nadciśnienia, a nawet 
depresji, miażdżycy i osteoporozy.

Projekt stworzenia biokom-
ponentów z jaj nosi nazwę „Ovo-
cura”. Badania nad nim, od 2009 
r., prowadzą naukowcy z Uniwer-

sytetu Przyrodniczego we Wro-
cławiu. Koszt eksperymentu to 25 
mln zł. Na czym on polega? Na... 
specjalnym traktowaniu kur. Dzię-
ki trzymaniu ich w odpowiednich 
warunkach oraz specjalnej diecie, 
naukowcom udało się doprowa-
dzić do stworzenia jaj, które za-
wierają liczne suplementy diety 
i mogą pomóc w leczeniu chorób 
cywilizacyjnych. Kury i przepiórki 
użyte do eksperymentu były kar-
mione m. in. składnikami odżyw-
czymi pochodzącymi z alg.

(pw)

      Pasze

Gdy kiszonka wre
Upały dokuczają nie tylko ludziom i zwierzętom hodowla-
nym. Powodują także psucie się kiszonek.

Zagrzewaniu się kiszonki 
sprzyja jej nieprawidłowe wybie-
ranie. Poszarpane krawędzie pry-
zmy ułatwiają dostęp tlenu do jej 
głębszych warstw, co umożliwia 
rozwój grzybów, które inicjują 
proces psucia się paszy. Ich dzia-
łalność skutkuje zwiększeniem 
temperatury.

Analogiczny przebieg psucia 
się kiszonek ma miejsce na stole 
paszowym. Zjawisku temu towa-
rzyszy zmiana zapachu pasz, któ-
ra może zniechęcać krowy od ich 
jedzenia. Ponadto, w wyniku tzw. 
wtórnej fermentacji zakiszonego 
materiału, traci on cenne skład-

niki pokarmowe. Procesowi temu 
może towarzyszyć też powstawa-
nie szeregu szkodliwych dla zwie-
rząt związków. Sytuacji tej można 
skutecznie przeciwdziałać, dbając 
o porządek w silosie oraz na stole 
paszowym, co powinno być pod-
stawową metodą zapobiegania 
psuciu się pasz. Pomocne może 
być także stosowanie specjalistycz-
nych dodatków do zakiszania, 
zmieniających przebieg fermenta-
cji w taki sposób, by po otwarciu 
silosu znacznie ograniczyć rozwój 
grzybów.

(pw)

      Uprawy

Inwazja z miedzy
Bardzo dużo artykułów rolniczych poświęconych jest chwastom i ich zwalczaniu. Pomija 
się przy tym bardzo ważną część krajobrazu wsi – miedze, na których także występują 
uciążliwe chwasty. Jednym z najbardziej niechcianych jest kielisznik.

Kielisznika nie sposób nie po-
znać, występuje powszechnie. Naj-
częściej pojawia się w zaroślach, 
na przydrożach, przypłociach, 
brzegach cieków wodnych i sta-
wów. Kielisznik zaroślowy wytwa-
rza długą, pełzającą łodygę, dora-
stającą zazwyczaj do wysokości od 
1 do 3 metrów.  Roślina owija się 
także wokół roślin rosnących na 
polu, np. kukurydzy. W Europie 
duże problemy z kielisznikiem za-
chwaszczającym kukurydzę noto-
wane są zwłaszcza we Francji, ale 
również we Włoszech, w Hiszpa-
nii i Belgii. 

W Polsce gatunek ten lokalnie 
może pojawiać się licznie, powodu-
jąc dostrzegalną stratę plonu oraz 
konsternację wśród plantatorów 
nie znających tej rośliny. Kielisz-
nik zaroślowy zajmuje najczęściej 
stanowiska wilgotne i zakrzaczo-
ne, dlatego jego „inwazja” na pole 
uprawne zazwyczaj rozpoczyna się 
od miedz, rowów melioracyjnych, 
obszarów na styku pól uprawnych 
i lasu. Na ogół chwast ten zajmuje 
tylko obrzeża plantacji, przenika-
jąc na kilka, maksymalnie kilkana-

ście metrów w głąb.
Walka z kielisznikiem, nawet 

przy użyciu chemii, nie jest prosta. 
Środki ochrony roślin niszczą tyl-
ko to, co znajduje się nad ziemią. 
Silnie rozwinięty system orga-
nów podziemnych może oprzeć 
się działaniu wielu substancji ak-
tywnych. Poza konkurowaniem 
z rośliną uprawną, kielisznik za-
roślowy stwarza także zagrożenie 

dla zwierząt. Ziele zawiera trujące 
glikozydy i alkaloidy, mogące po-
wodować biegunki, ogólne osła-
bienie oraz dolegliwości ze strony 
układu nerwowego (pobudzenie, 
porażenie ośrodkowego układu 
nerwowego). Do zatruć dochodzi 
jednak rzadko, roślina bowiem ma 
nieprzyjemny smak i jest niechęt-
nie zjadana przez zwierzęta.

(pw)

      Dopłaty

Chętnych tyle samo
Zakończono tegoroczną kampanię dopłat do materiału siewnego. W tym roku o wsparcie 
ubiegało się ponad 60 tysięcy rolników.

Od 15 stycznia do 25 czerw-
ca 2013 r. producenci rolni mo-
gli ubiegać się o dopłatę z tytułu 
zużytego do siewu lub sadzenia 
materiału siewnego kategorii eli-
tarny lub kwali�kowany. Złożono 
62 tysiące wniosków, ale to 5 proc. 
mniej niż w ubiegłym roku. Wpływ 
na to miały trudne warunki agro-
techniczne w okresie wiosennym, 

uniemożliwiające terminowy wy-
siew roślin jarych. 

Nasze województwo było 
drugim w kraju pod względem 
zainteresowania dopłatami. Skie-
rowane one były do producentów 
rolnych uprawiających zboża, ro-
śliny strączkowe oraz ziemniaki. 
Wysokość stawki dopłaty do 1 ha 
gruntów ornych obsianych lub ob-

sadzonych materiałem siewnym 
kategorii elitarny lub kwali�kowa-
ny w 2013 r. wynosi odpowiednio 
100 złotych w przypadku zbóż, 
mieszanek zbożowych i pastew-
nych, 160 dla roślin strączkowych 
i 500 zł w przypadku ziemniaków.

(pw)

      Technologie

Siewnik w komórce
Smartfony wypierają tradycyjne telefony komórkowe. Co chwila pojawiają się nowe apli-
kacje do tych urządzeń - także takie przydatne dla rolnika.

Rozwiązania, o których pisze-
my, są dostępne na razie w USA, 
ale zapewne za kilka lat tra�ą i na 
polską wieś, dlatego już teraz war-
to się o nich trochę więcej dowie-
dzieć. Jedna z amerykańskich �rm 
stworzyła program na smartfony 
o nazwie FieldView Plus. Rolnika 
może nie być na polu w czasie sie-
wu, bo jeśli tylko posiada smartfo-

na z zainstalowanym programem , 
telefon zaalarmuje go, gdy zauwa-
ży jakąś nieprawidłowość w pra-
cy maszyny. Gospodarz może 
ustawić w swoim telefonie jakiej 
oczekuje prędkości zasiewu, głę-
bokości itp. Program na bieżąco 
analizuje wyniki pracy siewnika 
i przesyła raporty wprost na tele-
fon. Oczywiście, by otrzymywać 

raporty i alarmy nie wystarczy 
smartfon i program FieldView 
Plus. Konieczne jest również po-
siadanie odpowiedniego siewnika. 
Być może inne przedsiębiorstwa 
branży rolniczej pójdą w ślady 
Amerykanów i również przygotu-
ją aplikacje na smartfony.

(pw)
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O G Ł O S Z E N I E  P Ł A T N E

BURMISTRZ  WĄBRZEŹNA  OGŁASZA 
drugi nieograniczony przetarg ustny na sprzedaż

płyt drogowych „trylinka sześciokątna”,  wyprodukowanych w 2010 r. 
o wymiarach: szerokość 19 cm, długość boku 11 cm, długość przekąt-
nej 22 cm, wysokość 12 cm - w ilości 21000 sztuk.  Z ilości 33 sztuk 
tych płytek można utwardzić grunt o powierzchni 1 m².

Cena wywoławcza (brutto) za w/w ilość wynosi  21.000,00 zł (słow-
nie: dwadzieścia jeden tysięcy złotych).

Przetarg odbędzie się w dniu 11 września 2013 roku o godzinie 1100 
w siedzibie Urzędu Miasta Wąbrzeźno przy ulicy Wolności nr 18 (sala 
nr 19). 
Postąpienie ustala się w wysokości nie mniejszej niż 210,00 zł (słow-
nie: dwieście dziesięć złotych). Przetarg jest ważny bez względu na 
liczbę uczestników, jeżeli przynajmniej jeden z nich zaoferuje co naj-
mniej jedno postąpienie powyżej ceny wywoławczej. 
Warunkiem przystąpienia do przetargu jest wpłacenie wadium w wy-
sokości 4.000 zł (słownie: cztery tysiące złotych) na konto nr 47 2030 
0045 1110 0000 0219 3690 - najpóźniej do dnia 6 września 2013 r. 
włącznie. 
Wadium wpłacone przez uczestnika przetargu zwraca się niezwłocz-
nie po odwołaniu lub zamknięciu przetargu, nie później niż przed 
upływem 3 dni od dnia odwołania lub zamknięcia przetargu, za wy-
jątkiem uczestnika, który przetarg wygrał. Uczestnikowi wygrywa-
jącemu przetarg wadium zalicza się na poczet ceny nabycia towaru. 
Wyłoniony w drodze przetargu kandydat na nabywcę towaru jest zo-
bowiązany dokonać wpłaty ceny ustalonej w przetargu (pomniejszonej 
o wpłacone wadium) w terminie 7 dni od daty rozstrzygnięcia prze-
targu, natomiast jego odbiór musi nastąpić w okresie do 14 dni, licząc 
od daty rozstrzygnięcia przetargu. Wpłaty należy dokonać  na konto 
Urzędu Miasta  Wąbrzeźno nr 26 2030 0045 1110 0000 0219 3680. 
Datą uiszczenia wpłaty jest data uznania rachunku bankowego. Jeżeli 
osoba, która wygrała przetarg nie dokona wymaganej wpłaty w okre-
ślonym terminie lub nie stawi się (bez wcześniejszego uzasadnionego 
usprawiedliwienia) do zawarcia umowy kupna-sprzedaży w terminie 
i miejscu wyznaczonym przez sprzedającego, organizator przetargu 
odstąpi od zawarcia umowy, a wpłacone wadium nie podlega zwro-
towi. Nabywca również we własnym zakresie dokonuje załadunku 
i transportu zakupionego towaru.
Sprzedający zastrzega sobie prawo odwołania lub unieważnienia prze-
targu bez podania przyczyn.
Wszelkie informacje o przedmiocie sprzedaży i warunkach przetargu 
udzielane będą w siedzibie Urzędu Miasta Wąbrzeźno, ul. Wolności 
nr 18 (pokój nr 2) albo telefonicznie dzwoniąc na nr 56 6884528 lub 
669920061. Ponadto zainteresowani mogą oglądać przeznaczony na 
sprzedaż asortyment w dniach od 12 sierpnia do 6 września 2013 r. 
w godzinach od 900 do 1300,  na  placu przy kotłowni miejskiej (do-
jazd od ulicy Okrężnej) a zdjęcia tego produktów umieszczone zostały 
na stronie internetowej miasta www.wabrzezno.com

Wąbrzeźno, dnia 02.08.2013 r. 

Burmistrz Wąbrzeźna
Leszek Kawski

O G Ł O S Z E N I E  P Ł A T N E
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Wójt  Gminy  Płużnica 

ogłasza przetarg ustny nieograniczony  na sprzedaż nieruchomości 
niezabudowanych stanowiących mienie komunalne Gminy Płużnica 
w miejscowości Józe�owo, działka nr 90/44 o pow. 0,2511 ha i działka 
nr 90/47 o pow. 0,0080 ha. Nieruchomości w studium uwarunkowań 
i kierunków zagospodarowania przestrzennego Gminy Płużnica poło-
żone są na terenach zabudowanych.     
Przetarg odbędzie się w dniu 10.09.2013 r. w sali posiedzeń Urzędu 
Gminy   
w Płużnicy o godz. 9 00.
Wadium w wysokości 10 % ceny wywoławczej dla działki nr 90/44 wy-
nosi 
3.508,58 zł, a dla działki nr 90/47 -  115,13 zł.
Wadium należy wpłacić  do dnia 06.09.2013 r. na konto Urzędu Gminy 
w 
Płużnicy,  Bank Spółdzielczy Chełmno nr 
22 9486 0005 0015 2002 2004 0007. 
Zastrzega się prawo odwołania przetargu z ważnych powodów.
Szczegółowe informacje można uzyskać w Urzędzie Gminy w Płużni-
cy, pok. 
     nr 3 lub telefonicznie (56) 6875212.

Wójt Gminy Płużnica
 mgr   Marcin Skonieczka 

O G Ł O S Z E N I E  P Ł A T N E

Wyjeżdżając na wakacje na-
leży z uwagą kompletować 
swoją kosmetyczkę. Nie 
możemy zapomnieć o spa-
kowaniu kosmetyków chro-
niących naszą skórę przed 
nadmiernym promieniowa-
niem słonecznym.

      Zdrowie

Nadmiar 
słońca

Za poparzenia słoneczne od-
powiada głównie promieniowanie 
UVB. Im dłużej przebywamy na 
słońcu, szczególnie w godzinach 
12.00-15.00, tym większe ryzyko 
poparzenia. Na uszkodzenia skóry 
najbardziej narażone są osoby, któ-
re mają dość jasną skórę i opalają 
się na czerwono.

Najskuteczniejszą ochroną 
przed szkodliwym działaniem 
promieni słonecznych jest stoso-
wanie kremów z wysokim �ltrem 
ochronnym. Niestety, pokusa po-
siadania  pięknej opalenizny jest 
na tyle silna, że często zapominamy 
o nasmarowaniu się protektorem 
albo robimy to zbyt rzadko – np. 
zapominamy o kolejnej aplika-
cji kremu po wyjściu z wody. Co 
gorsza, oparzenie słoneczne staje 
się najbardziej dokuczliwe dopiero 
po kilku- kilkunastu godzinach po 
przyjęciu pierwszej dawki słońca. 
Dlatego dyskomfort odczuwamy 
dopiero po powrocie do domu. 
Głównym objawem oparzenia 
słonecznego jest intensywne za-
czerwienienie skóry. Oprócz tego 
czujemy silne pieczenie, a nawet 
bolesność. Skóra staje się napięta 
jak pancerz, jest bardzo ciepła, cza-
sem pojawiają się na niej pęcherze. 
Większość przykrych objawów 
ustępuje zazwyczaj po 72 godzi-
nach. Po kilku dniach zaczyna się 
intensywne złuszczanie poparzonej 
skóry, która schodzi całymi płata-
mi.

Pierwszą rzeczą, którą nale-
ży zrobić zaraz po przyjściu do 
domu jest obniżenie temperatu-
ry rozgrzanej skóry. Możemy to 
zrobić przy pomocy np. zimnych 
okładów. Pamiętajmy jednak, że 
skóra jeszcze przez wiele godzin 
będzie ciepła, dlatego najlepiej re-
gularnie stosować kosmetyki, któ-
re oprócz schłodzenia wspomogą 
także pierwsze etapy regeneracji, 
np. z pantenolem, witaminą E lub 
alantoiną. Mogą to być rozmaite 
kosmetyki w formie spray’u, pianki 
bądź mleczka.

Jeśli skóra zaczyna już docho-
dzić do siebie, można pomyśleć 
o zastosowaniu produktów, które 
wspomogą dalszą odbudowę znisz-
czonych struktur. Smarowanie jej 
co kilka godzin odpowiednimi 
preparatami znacznie ogranicza 
złuszczanie naskórka. Dobrze jest 
stosować kosmetyki intensywnie 
nawilżające i odżywcze.
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      Piłka ręczna

Z pasji do ręcznej
Robert Krzewiński od lat związany jest jako kierownik drużyny z zespołami młodzieżowymi 
oraz z II-ligową Vambresią Worwo. W zespole odpowiada za sprawy organizacyjne. Czę-
sto wchodzi też w buty asystenta, doświadczenie ma bowiem ogromne.

O G Ł O S Z E N I E  P Ł A T N E

– Przez cały sezon jesteś bli-

sko zespołów prowadzonych za-

równo przez Jarka, jak i Bogdana. 

Jak oceniasz występujące w nim 

zawodniczki?

– Wszystkie dziewczęta grają-
ce w Vambresii ciężko pracują za-
równo na treningach, jak i podczas 
rozgrywek ligowych. Nasze zespoły 
w grze cechuje waleczność, nieustę-
pliwość, dyscyplina taktyczna oraz 
wyjątkowy hart ducha. Te cechy po-
wodują, że mamy przewagę nad ry-
walkami zarówno w rozgrywkach 
na poziomie ligi wojewódzkiej, 
jak i w rozgrywkach centralnych. 
Do tego dochodzi nasza lokalna, 
krzyżacka zawziętość i duma. Gdy 
wiele lat temu zaczynaliśmy pracę 
z dziewczętami, rywale sprawdza-
li, gdzie leży Wąbrzeźno. Teraz już 
nikt o to nie pyta. Myślę, że na stałe 
wywalczyliśmy sobie renomę, sza-
cunek i miejsce w młodzieżowej 
piłce ręcznej w Polsce. Świadczą 
o tym nasze liczne sukcesy klubo-
we, szkolne i kadr wojewódzkich. 
Oczywiście, jest to również wspa-
niała reklama naszego pięknego 
miasta i powiatu w kraju.

– Która z zawodniczek  zro-

biła szczególny postęp w rozwoju 

sportowym?

– Z moich obserwacji wynika, 
że naszą główną siłą i atutem są 
wysokie umiejętności gry zespo-
łowej. Szczególnie widoczne jest 
to w starszych kategoriach wieko-
wych. Jeśli chodzi o poszczegól-
ne zawodniczki to myślę, że w tej 
kwestii powinni się wypowiedzieć 
trenerzy zespołów. Dla mnie każ-
da zawodniczka, począwszy od 

seniorki, a skończywszy na dziew-
czynkach z rocznika 2003, jest tak 
samo ważna.

– Jakie zawody i jakich grup 

młodzieżowych czekają was 

w nadchodzącym sezonie?

– W przyszłym sezonie klub 
wystawi do rozgrywek zespo-
ły w każdej kategorii wiekowej, 
począwszy od seniorek, a skoń-
czywszy na najmłodszych dziew-
czynkach z klas IV i V szkoły pod-
stawowej. Chcielibyśmy również, 
w ramach przygotowań do rozgry-
wek centralnych, wyjechać na 3-4 
turnieje towarzyskie z każdą grupą 
wiekową oraz zorganizować kolej-
ną edycję memoriału im. Jana Wi-
lińskiego oraz jesiennego turnieju 
o puchar burmistrza Wąbrzeźna.  
Będzie to możliwe dopiero wtedy, 
gdy uzyskamy pomoc od samorzą-
du i pozyskamy sponsorów. Myślę, 
że do współpracy z klubem w nad-
chodzącym sezonie uda się zachę-
cić �rmę Vambresia Wąbrzeźno 
(klub ma taką samą nazwę jak �r-
ma), a także przedsiębiorstwo pani 
Halinki Błażejewicz z Katarzynek 
oraz �rmę pana Mirosława Bła-
żejewicza, również z  Katarzynek. 
Jeśli ta współpraca zostanie nawią-
zana, łatwiej nam będzie osiągnąć 
zamierzone cele sportowe. 

– Któreś z nich będą szcze-

gólne?

– Trzy zespoły to górne rocz-
niki: juniorka 1995-1996, juniorka 
młodsza 1997-1998, młodzicz-
ka 1999-2000  i oczywiście nasze 
dziewczęta z klas VI szkoły pod-
stawowej. Myślę, że nie ma dla nas 
bardziej czy mnie ważnych roz-

grywek i zespołów. Po awansie na 
szczebel centralny z każdym zespo-
łem staramy się zająć jak najwyższą 
lokatę w kraju. Jeżeli zawodniczki 
solidnie przepracują okres przy-
gotowawczy, w przyszłym roku 
powinno nas czekać sporo radości 
i wzruszeń związanych z naszymi 
piłkarkami ręcznymi, grającymi 
w Vambresii Worwo.

– Jakie cele stawiacie sobie 

przed nadchodzącym sezonem?

– Oczywiście mam nadzieję 
na poprawienie lub wyrównanie 
naszych najlepszych osiągnięć 
w przyszłym sezonie. Stawiamy 
sobie ambitne cele. Chcielibyśmy 
wprowadzić do �nałów Mistrzostw 
Polski drużyny ze wszystkich grup 
wiekowych. Jeżeli planów nie po-
krzyżują nam nieprzewidziane wy-
padki i kontuzje, to mamy w nad-
chodzących rozgrywkach swoje 
szanse medalowe. Drużyna junio-
rek młodszych od przyszłego sezo-
nu funkcjonować będzie w nowej 

rzeczywistości. Dziewczęta roze-
szły się do różnych szkół średnich. 
Myślę, że najbardziej optymalne 
byłoby zapewnienie im zajęć fakul-
tatywnych z wychowania �zyczne-
go z trenerem. Takie rozwiązanie 
pozwoliłoby na utrzymanie przez 
nie wysokiej formy i poziomu 
sportowego. Rozwiązanie takie 
miałoby sens oczywiście do czasu 
stworzenia klasy sportowej w jed-
nej ze szkół średnich w Wąbrzeź-
nie lub Wroniu. Tu konieczna jest 
jednak dobra wola i chęć pomocy 
w organizacji przedsięwzięcia ze 
strony Starostwa Powiatowego 
w Wąbrzeźnie. 

– Drugoligowa Vambresia 

Worwo to wasza perełka. Jakie 

cele na kolejny sezon?

– W nadchodzącym sezo-
nie chcielibyśmy wywalczyć, po 
dwóch latach rywalizacji, upra-
gniony awans do I ligi. Ważnym 
celem jest również przygotowanie 
naszych juniorek i juniorek młod-
szych do rozgrywek centralnych. 
Drużyna seniorska w każdym klu-
bie jest bardzo ważna dla morale 
młodszych zawodniczek oraz ca-
łokształtu procesu szkolenia. Gra 
w seniorskim zespole jest, nawet 
dla najmłodszych zawodniczek, 
celem najważniejszym. Każda 
z nich marzy, by wystąpić w naszej 
pięknej hali w koszulce �oletowego 
Hummela Golda i zagrać dobre za-
wody przed wspaniałą wąbrzeską 
publicznością. 

– Jest szansa, że dziewczyny 

zagrają o awans do wyższej klasy 

rozgrywkowej?

– To jest sport i szansa jest za-
wsze. Jednak, jak co roku, naszym 
rywalem numer jeden będzie pew-
nie MTS Kwidzyn. Trzeba oczy-
wiście walczyć w każdym meczu 
i zdobywać kolejne punkty, jednak 
myślę, że o awans walczyć będą tak 
naprawdę dwa, może trzy zespoły. 
Zobaczymy, ile drużyn się zgłosi, 
jakiej klasy będą to rywale oraz jaki 
będzie nasz potencjał przed rozpo-
częciem rozgrywek.

– Mówi się, że Wąbrzeźno 

jest stolicą młodzieżowej piłki 

ręcznej. Ile w tym prawdy?

– Myślę, że to gruba przesa-
da. W kraju jest wiele ośrodków, 
które wspaniale pracują z mło-
dzieżą, szacunek i chwała im za to. 
Myślę, że można by było pokusić 
się o stwierdzenie, że Wąbrzeźno 
jest stolicą kujawsko-pomorskiej 
żeńskiej piłki ręcznej. I myślę, że 
w tym stwierdzeniu nie ma ani tro-
chę przesady. 

– Nie może zabraknąć na ko-

niec pytania o budżet. Dacie so-

bie radę w tym sezonie? 

– Jeśli chodzi o �nanse klubu, 
to główne i największe podzię-
kowania należą się mieszkańcom 
Wąbrzeźna, którzy za pośrednic-
twem swoich przedstawicieli w ra-
dzie miejskiej pomagają naszemu 
klubowi jak tylko mogą. Dziękuję 
również naszemu wieloletniemu 
sponsorowi, �rmie Worwo, za po-
moc w szkoleniu kolejnych roczni-
ków.

Szczytem marzeń byłoby, wzo-
rem klubu Vive Targi Kielce, utwo-
rzenie wśród wąbrzeskich biz-
nesmenów klubu 20 lub 30 �rm, 
wspomagających nieznacznymi 
kwotami Vambresię Worwo. Je-
stem jednak realistą i myślę, że je-
żeli uda mi się pozyskać do współ-
pracy panią Halinkę Błażejewicz, 
pana Mirosława Błażejewicza oraz 
właściciela �rmy Vambresia Wą-
brzeźno, których na łamach CWA 
do współpracy zapraszam, to pro-
ces szkolenia następczyń naszych 
najstarszych zawodniczek będzie 
przebiegał prawidłowo i jeszcze 
przez wiele lat będziemy cieszyć się 
i chwalić ich osiągnięciami w całej 
Polsce. Myślę, że dzięki naszemu 
klubowi Wąbrzeźno jest rozpo-
znawalne w Polsce jako miasto 
pięknych jezior oraz silnych zespo-
łów żeńskiej piłki ręcznej z Klubu 
Sportowego Vambresia Worwo. 

Dawid Otremba, 

fot. nadesłane

R E K L A M A

R E K L A M A

Robert Krzewiński jest od lat związany 
z drużynami wszystkich roczników 

Vambresii Worwo
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